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KURYER LITEWSKI
w  W iln ie  w  P ią te k  dn ia  i 3 K w ietn ia  v . s .  1 8 2 8  R oku.

W i a d o m o ś c i  K r a j o w i .

(z G a z e ty  S e n a c k i e y ).

ЧѴ Naywyższych U kazach , w ydanych  do 
Rządzącego Senatu ro k u  bieżącego, 1828 w y ra ­
żono:

D n ia  i 4 m arca. „Pobór, ustanowiony U k a ­
zem 22 m arca 1818 ro k u ,  na 10 lat, na urządzenie 
w odnych w  P a ń s t w i e  kom m unikacyy, po io  
kopiejek od poszlinowego rub la  od Rossyyskich 
surow ych produktów , wychodzących za granicę, 
zgodnie z wnioskiem R ad y  Państwa, R o z k a z u ­
j e m y  przedłużać i  na czas przyszły na (Jawniey- 
szey oeiiowie, do osobnego poźoiey rozkazu. O 
czerń Rządzący Senat nie zaniecha uczyrić  nald- 
iącego ze swojey strony rozporządzenia.”

D nia 21 m arca. „Mocą T rak ta tu ,  z Persyą  
zawartego, przyłączone do Rossy i od Persy i C hań- 
stwo E ry  wańskie i Chaństwo Nachiczewańskie, 
R o z k a z u j e m y  w e wszystkich sp raw ach  na­
zyw ać odtąd Obwodem Ormiańskim i p rzydać go 
do N a s z e g o  T ytu łu .  W zględem  urządzenia tego 
Obw odu i sposobu nim zarządzania Rządzący Se­
n a t  w  swoim czasie otrzyma należyte rozkazy.”

N a yw yzsze  R eskryp tu .
D o JS a y p rze  wielebnieyszego N crsesa . A r c y -  

DisJiupo. ly e c e z a ln e g o  zunlieszkałych  w G ru zy i  
Ormianów.

N a y  p rze  wiele Ъпіеу s zy  N ersesie  A rcy-B i~  
skupie Orm iański ! Od dawnego czasu, i w m no­
gich zdarzeniach, okazywaliście w y odznaczające 
się przywiązanie wasze do Rossyi • szczególniey 
za ś , w teraźnieyszey woyriie z P e r s a m i , k tórey 
szczęśliwe ukończenie, jak spodziewam się, w k ró t ­
ce powinno nastąpić, mieliście nader czynne przy  
woyskach N a s z y c h  uczęstnictwo, narażając się n a ­
w e t na niebezpieczeństwo osobiste. Dowódzca Od­
dzielnego K orpusu  Kaukazkiego , Jen e ra ł  Adju- 
tan t  JPaskiewicz, nie jednokrotnie donosił M i o tak  
chwalebny cli czynach waszych, wyrażając, że przez 
ca ły  czas działań w o jennych , wyście oznamienili 
siebie szczególnieyszą gorliwością i o dobro Ros- 
s y i , statecznie utrzym ując w  narodzie O rm iań­
skim przyjazne ku  N a m  sk łonnośc i, nie tylko 
radam i rozsądnemi i przekonaniem , ale też osobi­
stym swym przykładćm.

Dla odznaczenia tak pożytecznych usług w a­
szych, i  na znak szczegóiney M e t  uprzeymości k u  
narodowi Orm iańskiem u , uznałem za rzecz sp ra ­
wiedliw ą, policzyć was do orderu  ś. A lex a n d ra  
JSewskiego, którego znaki przy tern wam p rz e ­
syłając, zostaję ku wam przychylnym .

Na a u t e n t y k u  p o d p i s a n o  w ł a s n ą  J e g o  C e s a r -  
śkiey M o śc^ ręk ą :  N 1 к о  Ł A Y.

Petersburg 
S5 Stycznia 1828.

Do mającego Główne N aczeln ictw a n a d  K an -  
torem  In ten den cyi D w oru , P ierw szeg o  M is trza  
D w oru , B arona A lb ied ila .

. B aronie P ię tr zę  Rom anowiczu! Z przedsta­
w ianych  przez W P an a  rachunków* K an to ru  I n ­
ter, de ńc у i Dworu, zawsze widzieć się da wała go r­
l iw a  i  niezmordowana pieczołowitość W P an a  tak

około przestrzegania dobra skarbu , jako i  około 
przy wiedzenia powierzonego W P a n u  w ydzia łu  
do nay lepszego stanu i urządzenia. Teraźn iey- 
sza sprawa \V Pana z roku  lSsygo także przyno­
si M i redo wolenie widzieć, że i w tym roku , go r­
liwością i rciztropnemi W P an a  rozrządzeniami u - 
czyniony został w K antorze In tendencyi Dwmrti 
dosyć znaczny przyrost ekonomicznych docho­
dów , i że na ich  rachńnek  poprawione i odno­
wione zostały mnogie b u d o w y , na k tó re  trzeba- 
by było assygnować osobną summę.

Takiey  W P a n u  gorliwości pragnąc okazać 
M oje  uznanie i nagrodzić długą odznaczającą się 
służbę W P an a ,  naznaczyłem dla W P a n a  pensyą 
z Podskarbstwa Państwa po dziesięć tysięcy ru b li  
na rok, oprócz pobieranego przez W P a n a  utrzy­
mania.

Na a u te n ty k u  podp isano  w ła sn ą  J ego Cesar­
s k i e j  M ości ręką: N  1 к  o ł  a  *.

Do X ią zęc ia  D ołhorukowa Koniuszego.
M ości P a n ie  K oniuszy X ią zę  D ołhorukow /  

Oglądając osobiście nadw orną fab ry k ę  pojazdów i 
różne pojazdy, przysposobione do pochodu, znalaz­
łem  wszystko w zupełnym porządku i dobrem  urzą­
dzeniu. Teraz podany przez W F .  rachunek?, r. 1827 
na wręcza M i nowe zadowolenie wiedzieć, że gor­
liw ą i meżr oruowaną pieczołowitością W P a n a  
o dobro skarbu, oszczędzono w roku  tym od rozcho­
dów etatowych K a n to ru  S tayni D w oru  więcey 
sześciukroó sta tysięcy rubli .  Za tak ą  gorliw ość 
W P a n a  oświadczam W'Pan u M oje podziękowa­
nie i na okazanie jego przesyłam  yprzy tern tabakie- 
rę  z M oim  wizerunkiem , zostając k u  W P a n u  
zawsze przychylnym .

Na auten tyku  podpisano własną J e eo  Ce- 
s a r s k ie t  Mości ręką: N 1 к  o f. a  r .
w  S a n k t - P e t e r s b u r g u  
d .  94 m a r c a  1828 r .

D o P a n a  G ubernatora C ywilnego Sanki- 
P etersbu rsk iego , Senatora B ezobrazow a.

Sankt-petersburski W o jen n y  Jenerał-G uber*  
nator doprowadził do М о і е т  wiadomości, o szcze­
gół ney W P a n a  pieczołowitości, około pomnoże­
nia dochodow Izby P tm szechney  Opieki. P rz y ­
jemną Mi jest oświadczyć W P a n u  za to M oj^ 
wdzięczność^ a na okazanie M ojet  dla W P an a  u- 
przeymości przesyłam W P a n u  przy tem tabakie- 
rę  z M oją cyfrą.

Na au ten tyku  własną Jęoo C e s a r s k ie y  M o­
ści r ę k ą  podpisano: . K u o ł a y .
Sankt-Fetersburg  
d. 26  marca i 8 a 8 .

( z  Ruskiego Inwalida).
D o P .  J e n era ł P oruczn ika B . J. K n ia ln in a  2go.

B o rysie  Jako wie wic^u! Gorliw a służba W P .  nie­
zmordowane trudy  i wzorowa czynność, jakie w o- 
golności towarzyszyły zajęciom W P .  w obowiąz­
kach Obei Policmeystra Sa:kt-Petersbursk iego , a w  
szczególności łroskliwe czuwanie około zachowania 
spokoyności i porządku w Stolicy, w sm utnych oko­
licznościach weyścia W P an a  do tego obowiązku, 
zjednały W P a n u  praw o do zupełnego M o j e g o  u- 
znania zasługi W P a n a ,  T eraz  zgodnie z prośbą



W P a n a ,  uwalniam  W  Рала, dla zrujnow anego zdro­
wia, od teraźnieyszych obowiązków, z przeznacze­
n iem  zasiadania w  Rządzącym Senacie, pewny je­
stem, ze W P a n  na tym  wysokim urzędzie okażesz 
nowe dowody odznaczającey się śwey gorliwości. 
N a znak zaś etateczney M ey  ku W P a n u  uprzey- 
mości, przyjemną M i jest przesyłać przy tem ta- 
bakieię z M oim wizerunkiem.

Zostaję ku  W P a n u  przychylnym .
N a a u te n ty k u  w łasn ą  J ego Cesarskiey M o­

ści r ę k ą  podpisano:
N  I K O Ł A Y.

w St. Petersburgu dnia  
2 5 marca  1S28 roku.

(Journal de St. Fetersbourg.)
Przez ukaz pod d. 24  marca, N a y ja śn ie y -  

szy  C e sa r z  J egom ość  raczy ł mianować ministrem 
m orsk im  w ice-adm irała  M oliera 2 ; gdy dla no- 
w ey organizacyi tegp ministerynm ustało urzędo­
w anie, k tó re  adm irał margrabia T raversay  miał 
sobie poruczouem, przeto J eg o  C e sa r sk a  Mość r a ­
czył, przez tenże u k a z ,  zostawić mu urząd człon­
ka  Rady Państwa.

—  Szambelanowńe J ego  C e s a r s k ie y  M ości , 
P olikarpów  5tey klassy , zostający za stołem 
ober-p rokurora  2go wydziału 5go departamen­
tu  Senatu, i Taruejew , Radca Stanu zostający w  
iszym  wydziale kancellary i osobistej J ego  C e ­
s a r s k ie y  M ości, zostali wyniesieni do rangi Rze­
czyw istych Radców Stanu.

A stra ch a ń  dnia 3 marcct.
(Journal de St. Petersbourg).

Zima w  naszych stronach była niezmiernie ostrą 
i  nader zgubną dla hord  błąkających się, które ko­
czują po stepach gubern ii  Astrachańskiej. W i a ­
domo bowiem, że wielkie mrozy i śniegi o b f i te ,  
k tó ry m  zawsze w stepach towarzyszą burze, są 
naywiększą klęską narodów pasterskich. Aż do 
końca grudnia, nie było tam praw ie  zimy, co w iel­
k ie  zadało szkody rybołóstwu, którego produkta 
posyłają się w głąb k ra ju ,ró w n ie  jak transportują­
cym, którym  zła droga i brakjsanney, nie dozwa­
la ły  p rzybyw ać tu  po rybę .

Po k ilku  miesiącach bez śniegu , i ciągłych 
przem ianach zimna i odwilży, nagle przy końcu 
grudnia zaczęły się w ielk ie  mrozy, a od 4 stycz­
nia zimno coraz wzrastało od 18 do 27 stopni. N ie­
zmierne spadły śniegi, a burze zaczęły się z niemi. 
Spraw iło  to wielkie klęski w stepach: Tatarzy, 
K irg izy  i I ia łm u cy ,  koczujący w  gubernii A s t ra ­
ch ań sk ie j ,  wszędzie praw ie trac ili  znaczną ilość 
bydła, które jedynem jest ich boga-ctwem. Burze 
zapędzały n iekiedy bydło w w ielkich  trzodach, do 
guberu iy  ościennych. Kommunikacye po stepach 
niezmiernie by ły  trudne, albo cale niepodobne, n a ­
w et pomiędzy hordam i koczującemi. Ludzie i 
bydło  byli  rozproszeni. Sam ułus (obóz) K ałam cki 
u t ra c i ł  przeszło i 5,ooo koni.

F  R A N c Y A.
P a r y ż  dnia 3 kwi&tnia*

(z G azety Warszawskiey).
Liczni znakomici kupcy i bankierowie, m ię­

dzy k tórym i są Panowie D elessa rt, Lafitte,A rdou-*  
in * M a ile t, A n d re , C ortier  i t. d. podali M in istro ­
wi handlow em u prośbę, aby jak nayprędzey urzą­
dził mieysce na skład towarów w P a ryżu .

Z a l i k w i d o w a n e  d o  d n ia  1 b. m .  p r e t e n s j e  
w y n a g r o d z e n ia  e m ig r a n to m  , w y n o szą  -vyiećzystey
pro  wizy i  19 milionów 854,892 franków , co czyni 
kapita łu  662 milionów i 56,68o franków.

Gdy K ró l  Jm e  B aw arsk i postanowił w k ra ­
ju swoim zaprowadzić zakon Sióstr miłosiernych na 
wzór F rancuzk ich ,  wysłano więc do F ra n c j i ,  do 
jednego z głównych domów tey regu ły  po ins tru ­
k c j e ,  dwie takie siostry z M onachium , które za 
s w y m  pow rotem  rozszerzą je między bogobojne,ni 
siostram i swego towarzystwa. .

«»— D nia 4 —
Onegday po skończonej Radzie M inistrów , 

na kttkey Kroi Jmć przewodniczył, odprawiła

stę , równie?, pod przew odnictw em  M onarchy , rada 
gabinetowa. na k tó rey  oprócz Xięcia  D elfin a  i M i­
nistrów Sekretarzy  Stanu znaydowaH się także M i­
nistrowie Stanu: Xiążę L evis \H ra b ia  N oailles, Vice- 
H rab ia  L a in  i Baron P o rta l, oraz dway Radcy Sta­
nu. Słychać, iż przedmiotem jey było roztrząsanie 
projektu  do prawa względem pism peryodycznych.

Dzienniki tuteysze czynią uwagę, iż Pan P r y -  
d eryk  A d a m , L o rd  naczelny Kommissarz Angielski 
w y sp  dońskich, u  którego Jene ra ł  H rab ia  Guille- 
rfiinot mieszkał przybywszy do K o r ju , dowodził 
pod FPaterloo dywizyą angielską, która stała obok 
korpusu, będącego pod dowództwem wspomnionego 
H rabiego.

—  D n ia  5
Dzisieyszy JMonitor tuteyszy umieścił na 

i 3stu stronicach oba w yroki, które sąd K ró lew sk i  
w yda ł d. 26 lutego i 5 kwietnia r. b., w spraw ie  
wytoczoney na żądanie Prokuratora, przeciw  sp raw ­
com rozruchów d. 19 i 20 listopada r. z. ne ulicy 
S. Denis. Uznał bezzasadnos'ć skargi na urzędni­
ków  policyynych D elavau  i P ran ch et, oraz R o t­
mistrza D oeth  i Porucznika  H rabiego  A u x  i  k a ­
zał uwolnić.

Zapisy na rzecz szpitali, gmin i duchow ień­
stwa K atolickiego, w ciągu r.  1826 we F rancy i  u -  
czynione, wynoszą summę, 7,397,035 franków. Z  
tey summy przypada dla szpitali 4,8oo>ooo, a dla d u ­
chowieństwa 2,279.000 franków'. W  roku 1827 u- 
czyniły tego rodzaju zapisy 13,806.676 franków , z  
k tó ry ch  otrzymało duchowieństwo 8,5oo;ooo f r a n ­
ków. ______ _

A n g l i a .
L on dyn  dn ia  1 kwietnia,

(1 G asety W arszaw skiej).
Dziś rano odebrano tu wiadomości z T urcyL  

Propozycye uczynione Grekom ze strony D yw anu 
(pisze gazeta tuteysza Goniec), nie wstrzymają R ządu  
naszego w uskutecznieniu T rak ta tu  z dnia 6 lipca. O- 
kazuje się z wiadomości z P etersb u rg a , iż N. Ce­
sarz Rossyyski nie odstąpi od swego postanowienia, 
nieodłączania się od swoich sprzymierzeńców.

Gazeta Tim es  d o n o s i , iż pew ny  Hiszpan i 
pew ny Anglik  starają się zaciągnąć w tuleyszey 
Stolicy pożyczkę dla Rządu Hiszpańskiego.

Odebrany tu list z L a  G u a yra  pod dniem i 5 
lutego wyraża: „Przybycie  admirała H iszpańskie­
go L ahorde , do naszego brzegu, zostawało w związ­
ku ze spiskiem , k tóry  tu m iał wybuchnąć; lecz 
hersztów jego uwięziono, a k ilku  już rozstrzelano. 
Pokazanie się floty hiszpańskiey przyw róciło  K o- 
lum biyczyków do zupełney czynności; pełno jest 
woyska w  C aroccas , i wzmocniono osadę, tak w 
L a  G u a yra , jako też w  Porto-C abello  i Cum anaP

L is t  pisany z A capulco  dnia 1 stycznia do­
nosi, iż niejaki Jene ra ł  M ontes de Ocaf zajął to 
miasto, a ztamtąd udał się do C ruces, o trzy  mile 
od М ехуки , Zamiarem jego i zwolenników jego 
jest, wypędzenie wszystkich H iszpanów. W  zato­
ce A capulco  znayduje fiię wielkie mnóztwo zbie­
gów ; wielu z nich u k ry w a  swą własność w ja­
sk in iach  i wąwozach.

Gazeta rządowa z C araccas donosi pod dniem 
6 lutego: iż s tronnictwo C isnerosa  zostało przy Tuy  
p raw ie  całkiem zniesione. Podczas ostatniey u ta r ­
czki, zaszłey 3o stycznia , banda zmnieyszyła się 
do 10 ludzi , i Cisneros sam ledwo mógł uciec. 
P rzeciw  odezwie intendenta D ia z  w P o r to r ic o , 
k tó ry  jak wiadomo, wiele liczył na pomocy Cisnę- 
rosa  xv podbiciu K olum bii , Jen e ra ł  C arncro  W 
M araca ibo , energiczne wydał ogłoszenie. W szy ­
stkie zamachy Hiszpanów usadowiają się znowu 
w K olum bii,  i w niwecz się obracają.

L is t  z L im a  pisany d. 20 listopada , donosi 
co następuje: „Od niedawnego czasu, jak Jenerał 
L a m a r  jest na czele rz ą d u ,  wszystko przybiera 
lepszą postać. H andel wzmaga się, roboty w ko­
paln iach  idą sporzey, i kommissya skarbowa zay- 
muje się planem podniesienia kredytu  naszego w 
L u m p ie .  Zamysł rznięcia kanałów dla łatwiey- 
szego zxviązku w kraju , weźmie sku tek  za stara­
niem Jen e ra ła  L ufu en te , U tw orzy  się tym  celem
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towarzystwo. Prezydent pracuje ciągle nad urzą­
dzeniem woyska. Bojaźliwi u waza ja ten środek 
o s tro żn o śc i  za znak napadu od północy. Twier­
dzą oni, iż B o l i w a r  zagraża nam swojem jarzmem, 
i Jenerał Kolumbijski R u m i r e z  w G u a y a q u i l  \ o- 
jaczył się już w' tym celu z jenerałem S u c r e .  Lecz 
to są tylko marzenia. JNie możemy się obawiać po­
dobnych przedsięwzięć ze strony B o l i w a r  a .”

— D n i u  3
Gazeta S t a n d a r d  twierdzi, teraźniejsi Mini­

strowie nasi rozpoczęli ze stolicą Rzymską układy, 
względem zawarcia konkordatu.

Komitet skarbowy żądał od rozmaitych na­
czelników wydziałów, aby przesłali wykazy oszczę­
dności, a Pan J l e r r i e s  podał Xięciu F F c l l in g to n o -  
tv i plan. sprostowania rachunkowości, przez który 
również oszczędność ma bydź zaprowadzona.

Zdaje się, iż miasto B r i g h t o n  wiele utraciło 
ze swojego znaczenia, a to od czasu, jak zyskało na 
rozszerzeniu, i jak zaczęło wznosić liczne swe gma­
chy w guście greckim i włoskim, z kolumnami z 
cegieł mozaikowanych , a prawie wszystkie uieza- 
jęte przez mieszkających. Teatr tameczny za przy­
kładem innych angielskich teatrów, dał także wido­
wisko na dochód nieszczęśliwych ofiar teatruBrun- 
świckiego*, lecz zaledwie zebrał 700 franków, a i to 
jeszcze dyrektor odstąpił zwyczajnych praw swo­
ich do dochodu. Wszystkie teatra mniejszych na­
wet miasteczek więcey zebrały. To niepowodze­
nie B r i g h t o n u  pochodzić musi z tey przyczyny, 
iż w licznych pobrzeżnych miastach pozakładano 
teraz kąpiele morskie, przez które tak długo wsła­
wiał się B r i g h t o n .

Młody M u n g o - P a r k , syn sławnego podróżne­
go do środkowej Afryki, został zamordowany w  
ciągu podróży swojey w Afryce. Znaydował się 
w kraju A k i r i s b u , v  wybierał się w głąb Afryki 
jeszcze mało znaney, gdy w tem zatrzymała go u- 
roczystość, którą tameczni mieszkańcy co rok na 
obszernej równinie odbywać zwykli, W środku 
tey równiny zasadzone jest drzewo, do którego 
nikt, oprócz kapłanów przybliżyć się nie może. 
Młody M u n g o - P a r k  chciał odrysować niezliczo­
ne tłumy ludu zgromadzonego na równinie, i dla 
ułatwienia sobie tey pracy, wlazł na drzewo świę­
te. W e dwa dni potem otruli go kapłani*

Odebrane tu listy z A u g u s t u r a  pod d. 21 
stycznia donoszą, iż jenerał S i l v a  przytłumił po­
wstanie. Przybycie jego było tem szczęśliwsze 
dla cudzoziemców znajdujących się w tey odległej 
części Rzeczypospolitej Kolumbiyskiey, iż pow­
stańcy zamyślali im wszystkim odebrać życie*

N i e m c y *
O d  b r z e g ó w  M e n u  d n i a  4 k w ie tn ia .

(z Gazety^ Warszawskiej.)
Wielkorządca osad Duńskich w Zachodnich 

Indyach, listem pisanym d. 11 października z St*  
С г о іх ,  uwiadomił Prezydenta B o l i w a r  a , iż z roz­
kazu rządu swego ma weyśd w związki przyjaciel­
skie z Kolumbią, a nie mogąc, jakby sobie życzył, 
złożyć osobiście swego uszanowania, prosi o przy­
jęcie oświadczeń szacunku, jakie oddawcy listu u- 
czynić polecił.

Rozkaz Króla Szwedzkiego stanowi, iż pie­
niądze od początku r. b. zebrane w skarbnicach 
kościelnych do wykupienia Chrześcian z niewoli 
Algierskiej, mają bydź przesłane instytutowi głu­
choniemych w i J r o n th e i r n  i że składka ta nadal 
zupełnie ma ustać.

List z F r a n k f o r t u  pod dniem 2 b. m. dono­
si, iż w przypadku woyny z Turcyą, dwói* Au- 
stryacki myśli zachować neutralność, i nawet nie 
utrzymywać korpusu obserwacyynego.

Dnia 2 h. m. ukończyły się nadzwyczajne 
obrady sejmu Wirtemberskiego w S z t u t t  g a r d z i e ♦

H i s z p a n i a .
M a d r y t  d .  2 2  m a r c a .
(a Gazety PParezawsfciey).

Woysko Hiszpańskie, mające składać nową 0- 
sadę w M a d r y c i e , dostało rozkaz zatrzymania się w 
S e w i l l i . Wnoszą ztąd, iż wyjście Francuzów z

B  x u  nie tak prędko nastąpi, jak mniemano;
Częste przybywanie gońców z L i z b o n y  do­

myślać się każe, iż ważne interessa zachodzą mię­
dzy oku dworami.

— D n i a  24 —
Rząd nasz odebrał urzędową wiadomość, iż 

wkrótce kilka statków korsarskich, Południowo- 
Amerykańskich wypłynąć miało, celem krążenia 
przy brzegach Hiszpanii.Mimo tego jednak zaymuje 
się wysłaniem okrętów wojennych do H a w a n n y .

Jenerał-Major С а т р а п а  , wielkorządca ob­
wodu F i g u e r a s ,  przybył tam d. i 5 b. m., a nazajutrz 
wyjechał do B a r c e l l o n y , dla zdania sprawy z po­
dróży swojey, odprawionej nad granicę rzeczone-, 
go obwodu.

— D n i a  25 —:
Słychać, iż rząd nasz układa się z pewnem 

Mocarstwem, względem nabycia kilku okrętów li­
niowych i 3 lub 4  fregat, celem wysłania wy­
prawy do Ameryki. Zdaje się, iż jeśliby rząd nasz 
chciał te okręty kupić, płaciłby za nie ratami , 
gdyż byłoby niepodobieństwem zapłacić od razu.

Każdy prawie dyliżans z I r u n u  napełniony 
jest Xiężmi, przybyłymi z М е х у к и .  Spodziewają 
się oni znaleźć tu dobre przyjęcie.

Twierdzą , iż D o n  M i n a n o , otrzymawszy z 
B a r c e l l o n y  rozkaz, wyjechał ztąd w taynem zlece­
niu do P a r y ż a .

P o r t u g a l i a *
L i z b o n a  d . 2 0  m a r c a .
(z Gazety Warszawskiej.)

Infant Regent przesłał d. i 5 b. m. Mini­
strowi spraw wewnętrznych następujące postano­
wienie:— „Ja Infant. Gdy prawa organiczne o 
wyborach nie są zupełne , a sposób wskazany w 
tey mierze postanowieniem z d. 7 sierpnia 1826, 
okazuje się niedostatecznym, niepodobna więc zwo­
łać niezwłocznie Izby Deputowanych, aby zastą­
piła rozwiązaną. Z tych pobudek przedsięwziął 
Regent uchylić wspomniane postanowienie zd. 7 
sierpnia, i przepisać nową organizacją, któreyby 
wypadkiem było postawić w zgodności instytucje, 
tak z ustawą konstytucyjną, jak z dawnemi zwycza­
jami Królestwa, stosownemi do Monarchii, przez- 
coby naród mógł bydź godnie reprezentowanym* 
Mianowaną została Kommissya dla zajęcia się tak 
ważną okolicznością, a ponieważKommissya ta skła­
dać się powinna z osób,które mająbojaźńBoga, i któ­
re zarównokochająTron, jak Ojczyznę, przeto Re­
jent wybrał do niey na Primasa Arcy-Biskupa V i -  
z e u , a na członków Panów Y a s c o n c e l lo s , E n a l g o l -  
h a e s , G o ja ć , G o m e z , R ib e i r o , Ѵісе-Hrabiego S a n -  
t a r e m , G r u z  d e  C a r p a lh o ,  F r e i r e  d e  L u c i a , R i ­
b e ir o  J a r a i o a ,  F r i g u e r o  i Radcę C o s ta  d e  S a .  O- 
statni będzie pełnił obowiązki Sekretarza Kommis- 
syi, którey prace zostaną przełożone Rejentowi. ”

Innem postanowieniem zd. 18 b.m.nakazuje 
Regent ukarać sędziów, którzy tak nazwanych ab- 
solutystów pociągali do odpowiedzialności. tl­
enowa tego postanowienia jest następująca: „Po­
nieważ Regent Infant D o n  M i g u e l  otrzymał skar­
gi przeciw sędziom, którzy, niepomni na swóy cha­
rakter i uniesieni duchem stronniczym, od czasu 
powrotu Rejenta nie przestawali wykonywać su­
rowego despotyzmu i przez procedurę gorszącą po­
ciągać do odpowiedzialności takich obywateli, któ­
ry Ćii jedynym jest występkiem, że są przywiąza­
ni do c aby Rejenta i władzy Monarchiczney, a 
którzy nigdy nie przedsiębrali nic przeciw _ epo- 
koyiiości publicznej: przeto Minister Sprawiedli­
wości otrzymuje polecenie powzięcia w tey mie­
rze wszelkich objaśnień dla ukarania tych sędziów, 
według całey surowości prawa.,,

Dnia 17 b* m. zebrały się tu tłumy ludzi, i 
obchodziły pogrzeb ustawy. Władze nie Czyni* 
ły im zadney przeszkody.

T U R C Y A.
O d  g r a n i c  t u r e c k i c h  d .  2 0  m a r c a .

(z Gazety W arszawskiey).
List prywatny ze S m y r n y ,  pod dniem 21 lu­

tego, donosi o rozchodzącej się tam pogłosce, i i



Dywan chce się skłonie do traktatu Londyńskie­
go. Mówiono oraz, iż były Kapitan Basza, gna­
ny osobiście Admirałom eskadr» sprzymierzonych, 
ma się udać-na morze Śródziemne, dla rozpoczę­
cia układów z nimi'.

Listy z A n k o n y  i wysp Jońskich donoszą, 
iż eskadra Egipska wypłynęła z A l e x a n d r y i , w 
s»miarz$> zapewne dostarczenia posiłków J b r a h i - 
m ó w i  Baszy, Trzy okręty wojenne Angielskie i 
Francuzkie, które stały w K o r f u  popłynęły ztam- 
tąd nagle, celem (jdk słychać) przeszkodzenia stat­
kom Egipskim w zbliżeniu się do brzegów Gre­
cy!.

— D n i a  21  —
W  Serw ii panuje obawa z przyczyny wzmo­

cnienia blizkich korpusów tureckich* Lękają się, 
aby Basza Belgradzki nie użył gwałtowniejszych 
środków. Basza Skodryyski zbliżył się z Bośni! 
do granic Serwii.

Słychać o powstaniu mieszkańców w pro- 
wincyach Tureckich przy granicy Perskiej,

Admirał M i a u l i s  odpędził eskadrę Turecką 
od M i t y l e n y  do Dardanellów. Wracając do S c io  
zabrał okręt kupiecki z ży\vnos'cią i potrzebami 
wojenriemi dla Turków.

Warownia w K a r a b u s a  została oddaną rzą­
dowi Greckiemu, pod warunkiem , oby wszyst­
kich ludzi, trudniących się rozbojem morskim wy­
dano , i  znaydujące się łupy powrócono właści­
cielom, oraz, aby zmienione osadę miejscową.

— D n i a  2 2  —
Półkownik F a b o i t r  przesłał prezydentowi 

C a p o d is t r ia s  rapport, w którym donosi, iż okro­
pna burza zmusiła okręty Greckid do oddalenia 
się ze stanowiska przy S c io , i że Turcy w K a s -  
s in o , korzystając z tey sposobności wysadzili na 
wyspę S c io  i ,5oo woyska, zdobyli baterye przez 
Sciotów bronione , i zagwoździli działa. Wszela­
ko półkownik przywrócił niezwłocznie porządek; 
zgromadziwszy bowiem woysko regularne, stauął 
na jego czele i odpędził Turków do twierdzy, za­
dawszy im wielką stratę w zabitych i ranionych. 
Po burzy zajęła eskadra Grecka dawne stanowi­
sko przed portem.

Gazeta Florencka pisze^co następuje: „Wie­
lu urzędników Tureckich w S ta m b u le  , •' rżą­
cych do ministeryum morskiego, posądzono o u- 
trzymywanie korrespondencyi z krajami zagrani- 
cznemi, i osadzono ich w więzieniu Bost&ndżego 
L a s s a .  Woyska Azyatyckie popełniają ciągle 
wielkie bezprawia w stolicy; wpadają nawet do 
haremów możnych panów’ tureckich. Turcy osa­
dzili wyspę M a r m o r a  dwutysiącznem wyboro- 
wem woyskiem. Podobne osady mają bydź po­
słane do K u t e l i  i B i g r y . Pozostali w S ta m b u le  
Chrześcijanie nie mogą wychodzić z mieszkań bez 
pozwolenia policyi.”

List z T r y e s t u  pod dniem 28 marca donosi: 
„W łaśnie w tey chwili nadchodzi wiadomość, iż 
pod N a w a r y  n e m  stoczono bitwę, ale nie odebra­
no jeszcze dokładnieyszycb szczegółów. To tylko 
pewna, iż kilka okrętów angielskich i francuz- 
kich posłano spiesznie z K o r f u  ku J S d w a r y n o w iP

Slychuć, iż Porta powiększa załogi w twier­
dzach nad D u n a j e m .  Ma mieć także zamysł od­
dalenia wszystkich Chrześcijan z Tracyi, zamknię­
cia wąwozów K o d r a - J J a lk a n  (góry l i e m u s )  pa­
lisadami i murowanerni szańcami, spalenia miast, 
miasteczek i wsi na brzegu rzeki H e b j 'u s , a u- 
mocnienia A d r y a n o p o l u  i E n o s .  Mówią także, 
iż w S ta m b u le  kopią wielką fossę od siedmiu wież 
aż do portu , do którego wejście m*. bydź zam­
knięte zatopionemi staremi okrętami. Z obwaro­
wanego obozu chcą Turcy spokoynie patrzeć na 
napaloną przez nich stolicę swoję, a jeśli zostaną 
хѵурагсі do A zyi, mają na ten przypadek inne 
plany.

Według doniesień, otrzymanych w T t y e ś c i e , 
jenerał C h u r c h  zabrał kilka transportów, posła­

nych do wielką pakę firm ano W
Sułtańskich do Baszów rozmaitych pro win с у у, j 
osobny firman ‘do I b r a k i m a  Baszy. W'e wszyst­
kich okazuje się najmiększa nienawiść ku Chrzę­
ści ariom. Znaleziono również między zabranerni 
papierami plan do tegorocznej wyprawy, którą 
Sułtan przeciw Grekom przedsięweźmie; dowodź; 
on także, iż Turcja nie pragnie szczerze pokoju 
z Chrześcijanami. Porta jest" przekonaną , i£ po­
wstanie Greckie nie jest dziełem samych Gre­
ków’, i złego powodu obwinia wszystkich Chrze­
ścijan ; jakoż wysyłała ona emissaryuszów od r* 
182З d<> wszystkich krajów od Bucharyi do Ma­
roko, wzywając wszystkich Mahometanów dó woj­
ny św iętej, do którey im hasło dadzą następcy 
Kalifów Stambulskich.

— D n i a  24- —
List ze S t a m b u ł u  pod dniem 11 marca do­

nosi, iż. prześladowania Ormian rozciągnęły się 
nawet do zakonnic tegoż wyznania, których prze­
szło 600 oddalono ze stolicy. Uzbrajania wojen­
ne idą ciągle z wielkim pośpiechem; a wypadek* 
który się niedawno zdarzył przy Dardaneilach, 
dowodzi, iż przeyście przez tę ciaśninę morską* 
uważane za niepodobne, nie podlega takim tru­
dnościom, jak pospolicie mniemają. Pewny okręt 
kupiecki zagraniczny, oddaliwszy się w nocy z por­
tu Stambulskiego, nie chciał zatrzymać się przy 
Darć mellacłi, i poddać się przetrząsaniu; popły* 
nął-śmiało przez kanał, chociaż grad kul tamo­
wał mu drogę. Kapitan rzeczonego okrętu, bie­
gły żeglarz, zarzucił kotwicę, i spokoynie przy­
patrywał się usiłowaniom Turków, którzy prze­
szło 000 razy do niego wystrzelili, lecz ani razu 
xv okręt trafić nie mogli. Przekonawszy się ów 
kapitan, iż baterye tureckie szkodzić mu nie mo­
gą* wyjął kotwicę, i xvśród radosnych okrzyków 
ludzi swoich udał się na otwarte morze ku S y r a * 
W  tern zdarzeniu pękły trzy najlepsze działa na 
bateryacii tureckich, przez co kilka osób zostało 
zabitych lub skaleczonych, i znaczna szkoda jest 
zrządzona. Po tym wypadku, baterye przy Dar­
daneilach mają bydź odmienione.

Donoszą z  T r y e s t u , iż przybył tam statek 
pocztowy z A  o r f  u . i przywiózł listy pod d. 16 
b. m. Hrabia C u i l l e m in o t  zna у do wał się jeszcze 
tego dnia w K o r f u .  Do M o d o n u  zawinęła eska­
dra Egipska z A l e x a n d r y i ; składa się z i 5 stat­
ków wojennych i 25 przewozowych. Domyślają 
się, iż jest przeznaczoną do zabrania xvoyska T b r a - 
h i m a  Baszy, i przewiezienia na poxviót do Egiptu*

Gazeta Florencka umieściła następujące wia­
domości z K o r f u  pod d. i i 4 marca: „Woysko 
pod dowództwem naczelnego jenerała C h u r c h  za-» 
ję̂ p wszystkie wąwozy w zachodniej Grecyi , i 
zabiera transporty które Turcy usiłują niekiedy 
posyłać do twierdzy M i s s  o l u n g i .  Seraskier R ę -  
s z y d  Basza ztiayduje się jeszcze w Grecyi wscho- 
dniey. K c l i  Bey zaniechał pochodu swego prze­
ciw jenerałowi C h u r c h , i cofnął się do P r e w e z f t  
Obawiał się spisku, aby Grecy nie opanowali tey 
twierdzy, która jest kluczem do Epiru, Powsta­
ła walka^tniędzy ajentami Tureckimi, którzy od sy­
na R e s z y d a  Baszy otrzymali zlecenie udania się do 
T z a m u r i a , i zabierania gwałtem tamecznego zbo­
ża, należącego po' większej części do znakomitych 
rodzin Albańskich f a mieszkańcami krajowymi, 
którzy się temu opierają Do tey walki należą 
Albanczykowie, i wszystkie okolice w stronie po­
łudniowej Epiru są pod bronią, zwłaszcza, iż Al- 
fcanczykowie czekają tylko dogodnej pory do pow» 
stania.”

— W  i  I n o .  —
Znany już tuteyszey Publiczności mały Fra- 

noś Łopata, w dniu 26 teraźuieyszego miesiąca, bę» 
dzie miał zaszczyt dać wieczór muzykalny w sali 
Bat uszówey na fortepianie, szczegóły którego 0- 
głoszone zostaną, afiszami.

Pozwolono drukować• Z polecenia JFF. Litewskiego 7Р~ojennego Gubernatora.
Andrzey Kucharski Rzeczywisty Ru dc a Stanu i Kawaler.

w  D r u k a r n i  R e d a k c y i ,


